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Roletyteśt pocztowa spłstsna ryczeftam GREG 


n 


Posiedzenie: Sejmu, 
siejszem posiedzeniu. Sejmu Marszałek 
na wstępie oznhjhia o mianowańjn. no- 


wego gabinetu mihistrów, poczem za- 
btera 


głos grezydenł Sliwiński. 
fxpose Premjera śliwifstiego. 


WARSZAWA, 6. (PAT.) Expose 
prezydenta rhinistrów, wygłoszone na 
posiedzeniu sejmowom w dniu dzisiej- 
Szym: " 

Wysoki Sejmie! Rząd, który ma 
zaszczyt przedstągić sią wysokiemu 
Sejmowi, utworzony skutkiem okolicz- 
ności, ńiepozwala cych na powołanie 

abipetu z łona 5 24 ctw Sejmu, musi 

czyć się z wakthKAmi, w których 
prayszedł do władzy i z sytuacją, wy- 
wołaną długiem  przęsileniem. Ostro- 
tność w wystąpieniach, przezorność w 
działaniu, unikanie wszelkiego rodzaju 
eksperymentów, utrzymanie ładu w pań- 
etwie i-pokojowych z sąsiadami stosun- 
ków — oto wytyczne, któremi Rząd 
przedewszystkiem powodować się bę- 
dzie. Jako Rząd $_ozapartyjny gotów 
jest ałucbuó opinji i żądań wszystkich 
bez wyjątku strońhiotw, ale kierować 
sią będzie wyłącznie interesem państwa 
(btawa) Nim przejdę do szczegółowego 
uzasadnienia stunowjgka Rządu w sto- 
Busku do zadań państwowych, nie mo- 
gg na wstępie swego przemówienia nie 
wyrazić radości, ż6 Bląsk zespala sią 
wiaónie nierozerwalnyw węzłem z Ma- 
piorzą (brawa). Z prógłączeniem do Pol- 
Yki ozęści G. Sląska ustalają się grani- 
be naszego państwa, oo i. na stosunki 
zewnętrzne odgziała dodatnio, 

Wysoki Sejmie! Polska, jak i świat 
cały, potrzobuje przedewszystkiem po- 
koju i pracy pokojowej służyć nadal 
bodaie. W zwiazku z najbardziej poko- 
jowemi tendencjami Rządu, "zakomuni- 
kować mogę, że zwolnięnie z szeregów 
rocznika 1899, „rozpocznie . się-je- 
sze przed  nadchodzącemi żniwami 
(brawa). Wyrazem tej polityki pokojo- 
wej musi być ścisłe wypełnienie wszyst- 
kich zobowiązań przyjętych przez pań- 
stwo. Pokojowa polityka zagraniczna 
będzie zarazem miała na widoku po- 
prawą stosunków gospodarczych w kraju. 

= Przechodząc z kolei do przedsta- 
wienia sytuacji finansowej państwa, mu- 
Bzg "A eż. zgóry, ĉo. sytuacja ta 
dnleka jest od pomyślnej. 

Szczegółowe wyjaśnienie 00 do o 
Biatuiego stanu finansowego jak I pro- 
jektowauego podwyższenia podatku, zło- 
Żyć może niezwłocznie komisji skarbo- 
wo-budżetowej p. Minister Skarbu. Ze 
swej strony ograniczę się do zwięzłogo 
przedstawienia sprawy pożyczki zagra- 
nicznej. Pożyczka tn miała być oparta 
na projekcie wydzierżawienia monopolu 
tytuniowego. Wprowadzenie w życie 
ustawy o monopolu tytupiowym w o- 
kresie trzyletnim wymagałoby inwesty- 
èji od 90 do 100 miljardów mk W tea 
sposób cały spodziewany dochód jodno- 
toczny byłby unióruchomiony w nowem 
przedsiębiorstwie państwowem. Zadnsgo 
określenia [pojektu w formie piśmiennej 
co do eksploatacji monopolu przez kapi- 
lal zagranlozny. nowy rząd nie zastał. 
Wobec braku opracowania zarówno Spra- 
wy ob;ęcia mtnopolu we wlasna eksplo- 
atace (protesty i okrzyki na prawicy. 


Prenumaratę i ogloszenia dla 


Cena prenamernig: 
Kiesięczaie Mk. 658 
ma prowiacji „ 750 
Że granicą 


Za odnoszenie doli- 
cza się miesięcznie 


50 Mk. 


ZEE 
Każda nowk podwyżka 
obowiązuje jug przyjęte 
cgłorzenia od dnia zmia- 
ny cen bes uprzedniego 

zaviadomionia. 


Pismo poświącane sprawia robotników i inteligencji pracające 


reee teode 


„ 1200 


esd toeea 


a A MRZE 


si Te TELEFGU JA 22, 


isma „Fricas 


Pogeł 'Baworowskis To kpiny, mów pan 
o programie. Krytykuje tylko! 
Lewandowski: Ładnie Fan zaczyna!) jak 
też przy pomocy spółki akoyjnej, nie - 
podubieństwem Jest w tej ohwili wyra- 
gió opinji o tej zasadniczej i tak wiel- 
kiej dla skarbn państwowego sprawie. 
Musi być cna poddana dalszym bada- 
niom i wtedy dopiero Rząd. będzie w 
stanie wyrcbióć sobie ọ niej należyte 
zdanie. 


Nasuwa silę jednak odrazu poważna , 


wątpliwość, skąd 'weżmiemy _ pieniądze 
niezbędne na uruchomienie monopolu? 
Tak więc siłą rzeczy sprawa pożycżki 
zagranicznej, cpartaj pa monopolu tytu- 
niowym, musi być odroczona (okrzyki 
i protesty na prawicy). Wobec tej nie- 
ałychanie trudnej sytuacji. finansowej, 
nie będzie można uniknąć dalszej emisji 
banknotów. 


Podstawą sanaoji 


będzie rozbudowa i uproszczenie syste- 
mu podatkowego, obowiązującego obeo- 
nie. Społeczeństwo, które wiele żąda 
od Państwa,” wiele” psistwu dać musi. 
Nim-budżet państwa doprowadzony zo- 
stanie do równowagi będziemy codzien- 
nie musieli walczyć z tendencją dalszej 
inflacji, ograniczyć się ogromnie w pa- 
szych wszystkich potrzebach, jak już 
nadmieniłem, życie gospodarcze przy- 
stosować kansekwentnie do środków, 
jakiemi naród rozporządza. 


System oszczędnościowy 


nie może jednak pozbawić przemysłu 
naszego  najkonieczniejszych środków 
obrotowych, których brak powstrzymał- 
by działalność warsztatów pracy i ode 
brałby masom pracującym zarobek. To 
też mimo ogromnych przeszkód i trud- 
ności, Rząd dołoży wszelkich usiłowań, 
ażeby niezbędne inwestycje mogły byó 
urzeczywistnione i stały się środkiem 
zapobiegawczym przaciwko klęsce bez- 
robocia, Dalsza odbudowa kraju, roz- 
‘wiązanie palącej sprawy mieszkaniowej 
w .miastach, ulepszanie sieci kolejowej 
—oto zadania, którym Rząd najbaczniej- 
szą poświęci uwagę. %2 nlemniejszą 
troską zajmie się Rząd reformą rolną, 
natrafiającą dotąd na liczne trudności 
przy jej urzeczy wistnieniu. 

Wiekowe niewole wykopały prze- 
paść pomiędzy Polską a Europą za- 
chodnią pod względem oświaty. Musi- 
my energicznie 


stanąć do walki z ciemnotą. 


Przedewszystkiem szkolnictwo po- 
wszechne domaga się gwałtownego roz- 
woju. To też pożyczka wewnętrzna i 
inwestycje są potrzebne na cele sgkol- 
pictwa powszechnego i w formie usta- 
wy przedstawione będą w najbliższym 
czasie wysokiemu -Sejmowi (brawa). 
Rząd w pełni zdaje scbie sprawę z wy- 
sokości ulepszenia szkolnictwa średnie- 
go i powszechnego.  Otoczy również 
opieką wyższe uczelnie i mężów nauki 
aby wytworzyć uczni pracy dla przy- 
narodu. Rozszerzenie i pogłębienie pra- 
wodawstwa socjalnego, oparcie samo- 
rządu o podstawy prawa i zapewnienie 
im wszystkich warunków  swobodrego 
rozwoju, wprowadzenie administracji na 
kresach, związanie Tudneści kresowej 
z Rzecząpospolitą węzłami kultury — 
oto szereg wielu zadań, któremi Rząd 
niezwłocznie zająć się musi i poświęcić 
najbaczniejszą uwagę. Do tych aktual- 


Posełe 


jak Rząd obecny ze względu na sytua- 


przyjmuje Biuro rism A. Zatorski, w Pabjanicach, Zamkowa: Nr. 15. 


nych zadań zaliczyć nałeży koniecznoś6 
poprawy bytu "pracownikom państwo- 
wym i przyjócia s pomocą masom pra- 
cuwniczym w „zwalczania  drożyżny 
(brawa). £ i 

Dotychczasowe środki przeciwdzia- 
łania tej kląsce nie dały pożądanych 
rezultatów.  Improwizowanie środków. 
n"wych wobec skomplikowanego życia 
ekonomicznego byłoby lekkomyślnością. 
Rząd uczyni wszystko, aby wyszukać 
te środki j trzymać na wodzy orgje 
spekulacji przes współdziałanie Rządu 
z ruchem współdzialczym, przez pomoc 
rządową dla kooperatyw i zwrócenie 
uwagi na ciemne, a ukryte dla vka, 
siły, tuczące się krzywdą ludności. 
Rząd ma padzioję pczyczynić się - przy- 
najmniej do złagodzenia tej klęski. 
Z niemniejszą siłą będzie Rząd ścigał 
nadużycia i swawolę administracji. 
Urządnik państwowy winien być prze- 
dewszystkiem stróżem 1 obrońcą pra- 
wa. Wobec, mniejszości narodawych, 
zagwarantowanych w uchwale przez 
wysoki Sejm, konstytucyjne prawa będą 
ściśle przez Rząd przestrzegane (brawa); 
w szczególności podczas zapowiedzia- 
nych wkrótce wyborów Rząd przestrze- 
gać będzie wolność wszystkich obywa- 
tell, aby wielkiemu aktuwi, mającemu 
powołać nowe władze prawnicze, zapew- 
nić ze swej strony całkowitą bezstron= 
ność. . 

Wysoki Sejmie! * Rząd demokraty- 
czny musi być rządem silnym (brawa, 
oklaski na lewicy, śmiech i różne okrzy- 
ki na prawicy). Ta siła nie może, rzecz 
prosta, opierać się na środkach polity- 
cznych (prawica: Wilno), lecz na zado- 
woleniu najszerszych mss ludności, a 
uajlepsza droga zaufania, to konsekwen- 


ność dla wszystkich obywateli w grani- 
cach obowiązujących ustaw i położenie 
rękojmi na wszystkiem, 00 ustawową 
jest gwarancją. Oto zadanie egzekuty- 
wy Rządu (brawa, okrzyki). 


Posłowie „Wyzwolenia* postawili 
wniosek o odroczenie dyskusji nad ex- 
pose do następnego posiedzenia, aby klu- 
by”mtały możnośd zapoznanta się z jego 
treścią. 

Natomiast poseł Głąbiński (ND.) 
wniósł o natychmiastowe wszczącie de- 
bat nad expose. 

Wniosek „Wyzwolenia* 
przeciwko 195 głosom. 

Poseł. Głąbiński (ZLN.) imieniem 
swego klubu oświadcza, że do Rządu p. 
Artura Sliwińskiego nio ma zaufania. 
Expose pana premjera, zdaniem mówcy-—— 
poza banalną krytyką poprzedniego rzą- 
du, będącą stekiem kilku frazesów, 
odznacza zię zupełnym brakiem pro- 
gramu. Mówca zaznacza, że rząd obecny 
podkopuje powagę władzy i rządu w 


upada 169 


przyszłość i zarazem nie daje żadnej rę- 
kojmi poszanowania i ochrony praw Kon- 
stytncji. 

Poseł Daszyński (PPS.) stwierdza, 
że w ciągu 4 lat swego istnienia Sejm 
nie był w tak krytycznej chwili i Żaden , 
Rząd nie był w tak trudnem położeniu, 


cję wewnętrzną i zewnętrzną, jak i na 
swe specjalne zadania, które musi wy- 
konać. Wystarczy przypomnieć groźbę, 
jaką przedstawia dla Polski traktat za- | 
warty w Rapallo. 

Poseł Dnbanowioz (Ch. N. Str. L.) | 


> 


Administracja otwarta od g. 9 rano 
do 7 wieczorem. 


Redaktor przyjmuje wə wierki I piął 
od 6 — 7 wieczorem. 


om. CH E W OE 
Eekretarjat Redakcji otwarty dla pt- 
tłhoznóści od 6—8 wisózx. codziennie. 
Rękopisów nianadających się de druku Radakcja 
otsach mle gwrne4. TiL T| WEW 


Arykuły bos ornzczamia honórarjum ww192R3 
są za terpłatna. 


l 
tué wykonywanie prawa i zupełna wol- 


spoleczenstwie nietylko na dziś, ale i na | 
l 
| 


CENA OGŁOSZSŃ: 
Przed tekstem mk 120.— 
Wtókiele mb IBA —rokle- 
zy mk. 75.—, nekrolog 
rg 60—, kompmeikatý 
75, zwyczajne mk. 40 
za włęrgu ńómparalowy 
jednołamewy, 
Ogłecmals deobua 10 mk 
ta wyraz, dla poazakują* 
cynk prasy Oraz zagubione 
dokumenty mk. 8. 
Ogłetzenia zamiejscowe ? 
BU proc. drożej. — Zaz! 
ntegae e 100 srona drożii, 
Ogłoszenia aałcyła13 pa 
3 wieca. 3) 3103. ltsżyj 


++ sawoete" 
a 
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Konto czekowa P.K. 0. G60.4:3 
EE O TĄ 


"Wczorajsze obrady. sejmowe. 


w imieniu swego stronnictwa odmawia 
Rządowi poparcia. 

Poseł Stapiński zaznacza, że Rząd 
ten nie wydaje się zdolnym do sprosta- 
niaobóowiązkom: Mówca kończy zapew- 
nieniem, że Naczelnik Państwa znajdzie 
sposoby, ażeby się nie cofnąć przed 
mafią prawicową i kończy: przemówienie 
okrzykiem na cześć Naczelnika Państwa 

Poseł Skulski (N. Z. L.) w imieniu 
swego klubu oświadczą, że gabinet nie 
daje warstwom umiarkowanym gwaran- 
cyj prowadzenia racjonalnej gospodarki 
ekonomicznej f finansowej i kontunu= 
owania aprobowanej przez większość 
kraju polityki zagranicznej, wobec czego 
za votum zaufania głosować jego klub 
nie „będzie. 

Poseł Woźnicki (Wyzwolenie) za- 
pewnia o całkowitem poparciu nowego 


u. 

Poseł [Matakiewicz w imieniu swe- 
go klubu oświadcza, iż zrzeka się odpo- 
wiedzialnośoci za wywołanie przesilenia, 
Klub jednak do tego rządu zaufania nie 
ma. 

Poseł” Baworowski (KPK) zaznacza, 
że klub jego osobę pana Sliwińskiego 
wskazaną przez Naczelnika Państwa 
akceptuje, jednakże poparcia użyczyć mu 
nie może. 

Poseł Czerniewski (Ch. D.) odczy= 
tuje deklarację -swego klubu, z której 
wynika, że program ‘premjera nie daje 
rękojmi sprostania wielu zadaniom pan- 
stwowym, wobec tego odmawia klub mu 
zaufania. 

Poseł Okoń ośwfńdcza, Że gdyby 
rząd p. Sliwińskiego ,został obalony, to 
lewica nie dopuści do rządu prawicy za 
żadną cenę. 

Na zasadzie porgzumienia między 
prawicą i lewicą Marszałek odracza po- 
siedzenie do jutra do godz. 8-ej po po- 
łudniu. 

Na porządku dziennym jutrzejszego 
posiedzenia Znajduje się dalszy ciąg 
rozprawy nad'expose prezydenja mini- 
strów i trzecie ozytanie rozprawy o ordy- 
nacji wyborczej., 


CA Apteka 


K. uhądzyńskiego 


poleca WODY MINERALNE 
sztuczne i naturalne świe- 
żego czerpania. 
SPECYFIKI zagraniczne i kra- 
jowe a -w Szczególności wy- 
roby firmy „Mag. KLAWE”. 


r med. LEYBERG 


Krótka 5, tel. 773 
powrócił. 


Chor. skóry, wener. i dróg moczapiciowych 
Godz. przyjęć: 12--2 i 5—7. 


Na widowni międzynarodowej 


wym w Waldenburgu przyszło do' po- 

enyit zatjalik I radzie Resiy. BERNA staró RATA emonstrujący- 

BERLIN, b. Niezależni -aocjaljiści | mi republikanami a polloją.- Tłum asi- 

decydowali się wgią$ udział w rządzie | łował wtargnąć do bndynku rządowego 
Tp. wysnaczająo Hilferdinga na |;1 koszar policji. Policja 


Pai, 
strzelała ślepemi nabojami, później ostre- 
imi Są zabici i ranni. Tłum jednak nie 
r dAl się.rozpędzić i oblegał w dalszym 
l diagu oba budynki. 
ayoh miast nadeszły do Waldenburga 
posilki polioji. 


Proces- serów. 


RYGA, 5. (wł.). Z> Moskwy dopo- 
sma © ponownych demonstracjach mas 
tóbotniczych, domagających się wydania 
wyroku śmierci na oskarżonych eserów. 
Podozas demonstracji słychać natawicz- 
ne nawoływania, ażeby ludowi robocze- 
gu pozwolono wydać samosąd. Na czele 
ruobu skierowanego przeciwko "eserom 

i Buharin oraz kilku red. „Prawdy“. 
fabrykach] krążą codziennie  rezolu- 
oje, pod które robotnicy mają podkładać 
pwe podpisy, domagające się również 
ry śmierci, Oskarżeni zachowują prse- 
twny spokój 1 oświadczają, że pode 
niec procesu będą może jeszcze W 
stanie złożyo dowody, iż stawiane im 
sarzuty nie są tego rodzaju, ażeby mo- 
Ely spowodować wyrok śmierci. 


, szaf" 


Bwego przedstawiciela w gabinecie. Hii- 
fardiny obejmie - prawdopedobnie * mimi- 
Sterjum odbudowy. 


Rolchatag ratphkował Rapallo. | 


BERLIN, 6. W dniu dzisiejszym 
Roichstag zatwierdził w trzęciem ozyta- 
niu traktat w Rapallo, Przeciwko ptzy” 
jęciu traktatu" głosowsła część pa 
niemiecko-narodowej. 


W Kolonji i Magdeburgu. 


„ele, OŁ a TEZĄ 6 zdemolowęć 
mniki Hohenzollernów, anęfdu aja 
Saróbcie. Polieja rozp: a Id wW 
Magócburgu liala udśrómniła rówaiók 
usiłowania zdemojowania pogine Wil 
helma i rozpędziła tłam, kóry zajął 
gmach kasy oszczędności. Policja użyła 
praam. proni białaj. Aresztowano sporą 
o OBÓD. 


W niemieckiej części Sląska, 


WROCŁAW, 6. (PAT). Wied, B. 
K. W górnośląskim okręgu przemysło - 


Proces komunisty Dąbala, ` 


Tele]. od wlasnego korespondenta) 


niowi zaś składali tylko uroczyste przy- 
raeczenia. . 

Pierwszy zeznawał marszałek Trąmp- 
czyński, oświadczając, że sejmowa frak- 
cja komunistyczna mie ma żadnych praw 
politycznych. Rejestracja każdej frakcji 
odbywa się w kancelarjj sejmowej, a 
rezydjum w sprawą tę się nie wdaje. 
Dyrektor kancelarji sejmowej, Pomykal 
ski, nie przypomina sobie rejestracji tej 
frakcji, informacji jednak w tym kie- 
runku można zasięgnąć w kancelarji 
sejmowej. Stwierdza następnie, że przy 
rejestracji nikt programu swego nie 
przedstawia, wobec tego oredo politycz- 


Ii i dzień rozprawy. 


WARSZAWA, 6. Onegdaj rozpoczął 
gig proces przeciw posławi Dąbalowi, 
oskarżonemu o zdradą stany. Po zała- 
twieniu wstępnych formalności proceso- 
wych trybunał przystąpił do przesłucha- 
nia oskarkonego Dąbala. Dąbal do winy 
się nie’ poczuwa i prosi trybunał o po- 
zwolenie mu na szczegółowe wyjaśnienie 
swego stanowiska. Dąbal broni się w 
sposób wiecowy. Przewodniczący gwra- 
oa mu uwagę, że nie znajduje sią na 
wiecu, leoz w sali sądowej i ma tylko 
to zeznawać, oo jest koniecznem dla je- 


BALU anant bo eta do | za lot jtodown Mirai WARTO 
PL 3 i a tkiem - d pomina sobje, by Dąbal żądał lokalu dla 
rybunału, „8ie przecewSsZy8ĘKIEM dO | gwej frakoji. 


swych wyborców znajdujących Bię na 


sali sądowej. Przewodniczący poraz (ll-oi dzień rozpraw. 
wtóry zwraca mu uwagę, że znajduje się 4 
przed sądem. Dąbał jednakże w dalszym Przez salę sądową przewijają sią 


dalsze postacie świadków. 

Sw. Bartel, przodownik policyjny, 
opowiada, jak po uchwale sejmowej, po- 
stanawiającej wydanie pos. Dąbala are- 
sztował go. Przytem odbyło w jego 
mieszkaniu rewizję i zabrano & broszury 
komunistyczne sohowane w łóżku pod 
poduszką. 

Następnie składają zeznania robo- 


lagu ER A swą agitacyjną obronę, 
krytykuje Sejm, sąd | burżuazję, atakuje 
prokuratorją za, wygotowanie przeciw 
niemu aktu oskarżenia. Erzysnajo sią 
do wzniesienia okrzyku: „Niech żyje Le- 
nini“. Co zaś dotyczy przyjęcie obywe- 
telstwa bonorowego Moskwy, to uważa 
się dumnym z tego faktu. 

p ta weraE następnie do przesłu- 


chania świadków. Zaprzysiężenie świad- | tnicy: Hadurski, Gociemski, Müller i Sień- 
ków hdbywało się gremialnie, katolicy | ski, którzy potwierdzają winę porzadne 
równocześnie z ewangelikami, bezwyzna- | go. Po ich zeznaniach ogłasza sąd przerwę, 


Monopol tytuniowy. 
Od własnego koresp.) 

WARSZAWA, 0. -Weszła w życie 
ogłoszona w Nr. 47 Dziennika Ustaw 
ustawa o monopolu tytunjowym, której 
zasadniczy artykuł pierwszy brzmi, jak 
następuje: 

„Produkcja, przywóz z zagranicy 
oraz sprzedaż surowca tytuniowego i 
wyrobów tytuniowych jest. przywilejem 
Państwa i stanowi przedmiot monopolu 
skarbowego*. 

Wchodzimy więc w okres realizacji 
ustawy o monopolu tytuniowym, która 
została uchwalona przez Sejm. 


Wiadomości telegraficzne. 


(—) Strajk robotników miejskich 
w Budapeszcie. Wobec odmowy pod- 
wyżki płac przez tutejszą radę miejską, 

rzeszło 2009 robotników miejskich pro- 
lamowało strajk. 

(—) Zniesienie urzędu walki z 
lichwą. Ożywione obrady kom. admini- 
Btracyjnej i aprowizacyjnej zakończyły 
się uchwaleniem wniosków o zniesieniu 
urzędu walki z lichwą i komisji normu- 
ącej ceny. 


Wielka afera wywozu 
bydła, 


(Jak się wywozi bydło do Czech 
przy pomocy fałszywych paszportów). 


KRAKOW, 5. Jak donoszą, sprawa 
wywozu bydła w Krakowię zaczyna przy- 
bierać rozmiary sensacji. 

Podezas bowiem śledztwa stwier- 
dzono, że wagon bydła, zatrzymany kil- 
ka dni temu w Krakowie, był własno- 
ścią jednej z krakowskich spółek wywo- 
sowych, znanej z podejrzanych machi- 
nacyj wywozowych. 

Okazało się, że dokumenty, na któ- 
re usiłowano wywieźć bydło, są fałszy- 
we i niewystarczające. 

Paszporty opiewały na same ozer- 
woje krowy, gdy tymczasem stwierdzo- 
no. że wszystkie krowy były białe. Rów- 
nież dczwalenie wywozu okazało się już 
wyyaste. 1 

Akta w tej sprawie oddano Proku- 
ralurze, bydło zaś niewiadomo dla ja- 
kich przyczyn, na polecenie wojewódz- 
twa wysłano do b ałej (14). 
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(—) Nowi” konsulowie.  Konsulem 
w Montrealu w miejsce p. Józefa Oko- 
łowicza, któryj obejmie dyrekcją Urzędu 
emigracyjnegę mianowany dE Miohał 
Straszewski ön wydz. ([organizacyjne- 
o M.8. Z., afHaOx. wydz. Kons$larnego 
„B. Z. dr. Syjwester Gruszka. misno- 
wany konsulsm w N o E 
ago, powołanego 'de Kury- 

tyby. 4 r 


AM) Zgda ke. Chełmiokiego, Oneg- 
aj 


münt ChełmiGkL Ks. Ch. up, Gię W p. 1801 
w Warszawię. Należał do kierujących 
osobistości Œ obozie katolicko-gacho- 
wawozym, grupującym się około dzien- 


współpracownikiem. Po utworzeniu Ra- 
dy Regonoyjnaj-sostał jaj oskretarsem 
ina tem stanowisku pozostawał do Oza- 
Su rozwiązania Rady. j 


Interwencja rządu. — Przye 
jazd ministra pracy. 


Na skutek interwencji posłów re- 
botniczych Michalaka i Tomozaka NPR. 
1 Bzozerkowskiego P. P.B. u ministra 
Pracy w sprawie wystawionych w prge- 
myśle włókienulczym $4dań p. Minister 
Darowski, jak juś pisała „Praca* wozo- 
raj przyrzekł wszcząć kroki u przemy” 
słowców. 

Z tej racji p. Minister Daręwoki 
przyjeżdża do Łodzi dziś dnia 6 lipca 
r. b. o godz. 10-ej rano, 


Stanowisko Polsk. Związ- 
u Zaw. „Praca“ wohkso 
prokląmaoji strajku. 


„Wobec ogłoszenia przez Związek 
P. P. 8. na płątok dnia 7-go czerwca r. 
b. strajku; jesteśmy zmuszeni wyświe- 
tlić stanowisko w tej sprawie Związku 
„Praca*, W poniedziałek dnia 8 lipca 
odbywała się narada przedstawicieli 
Związku P. P. S; i żydowskiego w loka- 
lu przy ul. Sienkiewicza 9. « Na naradę 
tę przybył przedstawiciel Związku „Pra- 
ca* w celu zasiągnięcia informacji co do 
stanowiska Związku P. P. 8. w sprawie 
ewentualnego stcejku, którego termin już 
raz był naznaczony przez Związek PPS., 
na dzień 8-g0 e pca t- |. na ubległy po- 
niedziałek, nie był on jednak zrealizo- 
wany. f 

Wobec często powtarzających się 
zmian terminów WE wytwarza się 
sytunoja wielce niepoważna i z tej racji 
przedstawiciel Związku „Praca“; wyraził 
żądanie śocjślejszych danych. W odpo- 
wiedzi oświadczono, że stanowisko Zwią- 
zku PPS jest tym razem zdecydowane i 
w piątek 7 lipca r. b. ma się rozpocząć 
nieodwołalnie strejk. 
Wobec tego przedstawiciel Pol. 
Związku „Praca“ zaznaczył, że do czasu 
wyzyskania wszystkich legalnych środ- 


"ków nie należałoby decydować o strejku 


i uważa, że o ile przemysłowcy nie da- 
dzą zadawalającej odpowiedzi, to należy 
odnieść sią do ogółu robotników i prze- 
kazać sprawę jemu do zadecydowania. 

Na tę propozycję Związek PPS się 
nie zgodził i postanowił bez wszystkie- 
go ogłosić strejk. 

Odbyte w poniedziałek 3 b. m. 
zebranie delegatów Związku „Pra- 
ca* powzięło uchwałę, by odnieść 
się do Rządu o interwencję w spra- 
wie wytworzonej sytuacji, gdyż 
ogół robotniczy uważa, że podwyż-; 
ki sprawy nie poprawią, a należyś 
natomiast domagać się od rządu, by: 
ten uśmierzył szalejącą  drożyznę i 


paskarstwo. Na strejk jest w każ- 
dej chwili czas. 
Podwyżki obecnie udzielane 


przez przemysłowców wobec wzro- , 


stu drożyzny są absurdem, robotni- 
cy w przemyśle włókienniczyjn sto- 
ją od innych zawodów w płacach 
niżej o całe 50 proc. 

By wyrównać wzrost drożyzny 
s płacami robotników w przemyśle 
włókienniczym. zarobki ich obecne 
trzebaby podnieść o 180 proo., © 
czem  kapitaliści nie cheą sły- 
Bzeć”. 


Niedaleko Hamburga za 
zmarł w Warszawie ko. prałat Zyg- |- 


nika „Słowo”, którego przes lat 20 był | 
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(—) Wypadek samolotowy Hernaq+ 
dry. Donoszą, Še onegdaj wzniósł się 
ż pola lotniczezą pod Berlinem samoje$ 
niemieckiego Towarzystwa . Lotniczego, 
którym Kierował znany. lotnik baroğ 
Dzat gnanegO w 04- 
ojo wego. Na pokia- 
ry udawał gię do 
ała się znana aktorka 
jej traprebęacjo. 
wiał samolot na 


sie wojny lotnik 
zie: samolotu, 4 


amburga, zonjdon 


imowa Fernendra i 


rupie drzew i praowrócjł sig Riobt- 

offen zabił się p miejscu. Fernandra 
odniogia lekkie skaleczanie. K 4 
, i i £ » 

Z giełdy warszawskiej. 

Notowane: Dolary 4900 

Marki niom. 14.78 
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D podwpikę płac-w przemyśle włókienniczym. 


Do robotników P. Z. Z. 
„Praca. 


Wobso uchwały delegatów Związku 
raeog*” wyżej wymienionej, ezłonkom 
wiąsku „Praca* nle wolno opuszczać 

abryk do ozasu rozstrzygnięcia sprawy 
podwyżki przez pośredniotwo ministra 
racy. Jeżeli nie uda się drogą poko- 
ową żądań załatwić, to wtenczas ogół 
robotników sam zadecyduje o strajku. 


Jak wygląda atrajk. 


Charakterystyczne stanowisko sa- 
jal Związek P. P> S: nakazując do piąt- 
ku wykończyć bezwzględnie wszystkie 
towary w wykończalniach co fabrykanoci 
bardzo skwapliwie wyzyskali, tak że 
już dzić kilka wykończalni stanęło. 

Robotnicy s tego winni wyciągnąć 
konsekwanoję i mie” pozwolić ludziom 
lekkomyślnym i nieorjentującym się na 

odobne stawianie Bprawy. Wygląda 
o tak jakby temu Związkowi zależało 
na tem, by ten strajk w samym zarodku 
się nie powiódł. 


Rh zarodkowy. 


Strajk w Tomaszowie. 


W ubiegłym tygodniu związki za- 
wodowe przemysłu włókienniczego w To- 
maszowie zwróciły się do związku prze- 
mysłowców z żądaniem dodatkowych sił 
w fabrykach włókienniczych. Przemy- 
ałowcy na tę propozycję się nie zgodzili, 
opierając się na umowie w przemyśle 
włókienniczym, która obowiązuje w ca- 
iym kraju. Nie zadawalając się tą od- 
powiedzią, śrubownicy i natykacze po- 
rzucili pracę w 15 fabrykach. Fabryki 
te stanęły. 

W związku z tem został zawezwa- 
ny do Femaszowa okręgowy inspektor 
oracy, p. Wojtkiewicz. 


Przed strajkiem w ocegiel- 
niach. 


Robotnicy, zatrudnieni w cegiel- 
niach, wystosowali do swych pracodaw- 
ców żądania rewizji cennika płac oraz 
podwyżki. Ponieważ właściciele cegielni 
w określonym czasie przez pracowników 
nie dali konkretnej odpowiedzi, robotni- 
cy zagrozili strajkiem. 

W” związku z tem wozoraj pod 
przewodnictwem inspektora pracy Wojt- 
kiewicza odbyła się konferencja, w któ- 
rej brali udział przedstawiciele właści- 
cieli cegielni i delegaci związku zaśwodo- 
wego bndowlanego. 

Właściciele cegielni oświadczyli, że 
narazie nie mogą decydować o podwyż- 
ce ponieważ w obecnej chwili jest sta- 
gnacja w budownictwie, przeto niema 
takiego zbytu. Prosili o cofnięcie de- 
oyzji o strajku, oraz. aby konferencją 
ostateczną wyznaczyć na poniedziałek 
dnia 10 b. m. 

Po dłuższej dyskusji delegaci ro- 
botników zgodzili się na tą propozycję. 
Ządania prącowni.ów 
elektrowni. 

Pracownicy elektrowni wystosowali 
do dyrekcji żądania podwyżki płao o 20 
proc., które mają obowiązywać z dniem 
1 lipca. bip 
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Nie prowokujcie! 


Akcja zarobķowa w przemyśle 
włókuistym «wchodzi w stadjum kry- 
tyczne 1 może wywołać poważne 
zakłócenie życia gospodarczego. Fa- 
brykęoci wobec słusznych żądań 
robotniczych zajęli stanowisko wręcz 
odmowne, wyzywające i każdy bęz- 
stronny obserwator odnosi wraże- 
nie, że wśród łódzkich kapitalistów 
biorą górę szarfmacherzy, prowoku- 
jący walkę mogącą wywołać nieo- 
bliczalne następstwa dla Łodzi ila- 


„nych środowisk przemysłu włóknia- 


tego. 

Ządania robotnicze podniesienia 
płacy są zupełnie uzasadnione, 

Zarobki w. przemyśle włóknis- 
tym były i są niskię. W Łodzi przed 
wojną średni roczny zarobek włó- 
kniarza wynosił (rok 1912) zaled- 
wie 324 rb., gdy średnia roczna 
płaca metalowca sięgała 450 rubli. 
A po wojnie światowej stosunki za- 
robkowe się nie polepszyły, lecz po- 
gorszyły. Włókniarz pracujący na 
dniówką z reguły nie może wyży- 
wić swej rodziny i skromny budżet 
tygodniowy musi łatać posyłaniem 
do tabryki swej żony 
jących dzieci. Jak sią to fatalnie 
odbija na jego ognisku domowem; 
jak stan taki podkopuje Życie ro- 
dzinne robotnika, - zbyteczne dowo- 
dzić, 

Realna płaca (jej siła kupna) w 
roku bieżącym w stosunku do roku 
ubiegłego uległa zmniejszeniu. Naj- 
niższa dniówka w przemyśle włók- 
nistym wynosiła we wrześniu 1921 
roku 745 marek. Można było za nią 
dostać wówczas 15 tuntów chleba. 
Dziś dniówka ta wynosi 958 mk. 
iza tę sumę można teraz nabyć 
tylko 10 funtów chleba. Drożyzna 


-chleba szła wiąc w znacznie szyb- 


szem tempie, niż wzrost płacy. A 
przecież chleb. zdrożał stosunkowo 
mniej, niż ap. mięso lub nabiał. 
Gdybyśmy wzięli za podstawę obli- 
czeń te artykuły, stosunek wypadł- 
by jeszoze gorszy. 

Nawet cyfry tak zw. komisji 
dla badania zmian kosztów. utrzy- 
mania w Łodzi, obliczenia której 
opinja dosadnie określa, jako „gło- 
dowe", wykazują dobitnie ciężkie 
położenie robotników przemysłu 
włóknistego. Komisja ta wyliczyła 
dnia 1 lipca r. b. dzienny minimal- 
ny koszt utrzymania rodziny praco- 
wniczej złożonej a 4 osób na 1,644 


lub dorasta- * 


marki 80 fen., czyli tygodniowo na 
10,810 mk. 78 fen. Tymczasem ty- 
godniowy zarobek (przy pełnych 6-iu 
dniach pracy) robotnika, pobierają- 
cego minimalną dniówkę, wynosi 
tylko 4,718 mk,, czyli zaledwie 58 
procent kwoty wykazanej przez ko- 
miają łódzką, jako minimum utrzy- 
mania średniej rodziny. Nawet ro- 
botnikowi pobierającemu najwyższą 
dniówkę (mk, 1.524) brak do tygo- 
dniowego „głodowego” budżetu ko- 
misji dla badania zmian kosztów 
utrzymania—mk. 1,666 fen. 73! 


Cyfry powyższe uwidoczniają 
groźny fakt postępującego zubożania 
robotników przemysłu włóknistego 
1 ciągłego od szeregu miesięcy ob- 
niżania się ich skali życiowej. Nę- 
dza wśród klasy robotniczej rośnie. 
? jej wzrostem wzrasta niezadowo- 
lenie i rozgoryczenie robotników, 
wzrasta naturalna dążność do poło- 
żenia tamy zwiększającej się pau- 
peryzacji, wzrasta protest i odpór 
przeciwko zwiększającemu się wy- 
zyskowi ze strony kapitału. 

Ostatnię żądania podwyżki są 
uprawnionym i uzasadnionym postu- 
latem. ludzi, którzy za swą uczciwą 

racę chcą uzyskać możność ludz- 
kiej egzystencji. To jest ich ele- 
mentarne prawo i od niego pod gro- 
zą stoczenia się na dno nędzy od- 
stąpić nie mogą. To też wszystkie 
zdrowe niezależne- «Żywioły społe- 
czeństwa i rząd winny poprzeć so- 
lidarnie stanowisko zajęte przez ro- 
botników łódzkich. 

Tłumaczenie się fabrykantów, 
że nie mogą dać dostatecznej pod- 
wyżki płacy jest wykrętne i niego- 
dne ludzi honoru. : Rozumiemy. tru- 
dne położenie przemysłu, ale wiemy 
dobrze, że były chwile cięższe, a 
jednak znalazly się środki na uwię- 
kszone koszty robocizny. I dziś one 
sią znajdą, jeśli będzie odrobina do- 
brej woli - po stronie fabrykantów. 
Wszak zyski naszych kapitalistów, 
są więcej, niż pokaźne. 

Dziś tej dobrej woli nie widzi- 
my. Natomiast obserwujemy niębez- 
pieczny objaw w związkach fabry- 
kantów: biorą w nich górę elemen- 
ty, które prą do próby sił, do bez- 
wsglądnej walki, do burzy. Tych 
siewoów wojny domowej, podają- 
cych dłoń agentom komunistycznym 
ostrzegamy: kto siej burzę, burzę 
zbierze ! Hak. 


= 


Listy z Poznania. 


Według ostatnich obliczeń, dokona- 
nych przez jednego z pozonych statysty- 
ków poznańskich, wielka własność rolna 
w tej dzielnicy składa się z prawie rów- 
nyeh części: niemieckiej 1 polskiej, Po- 
lacy, właściciele majątków ponad 100 
hektarów mają około siedemset pięćdzie- 
sięciu tysięcy hektarów; w reku nie- 
mieckim DE o dwadzieścia parę 
tysięcy mniej, Likwidacja tej własności 
Met się bardzo PM ze względu na 

rak potrzebnych olbrzymich funduszów, 
oraz wskutek niejednokrotnie braku na- 
leżytej podstawy prawnej. . Dość powle- 
dzieć, że- urząd likwidacyjny przeznaczył 
do wykupu w drodze przymusowej Za- 
ledwo jedną ósmą całego terenu. 

Jak sią przedstawia tych 2—8 ty- 


siące obywateli ziemskich Niemców pod 
wzęlędem lojalności, Odpowiedź wypada 
dosć nieoczekiwanie — są: lojalni; może 


raczej ostrożni, ale ich straż leśna, liczni 
oficejaliści i dzierżawcy są bardzo nie- 
bezpieczni, Podczas inwazji bolszewie- 
kiej 1920 r. koloniści i dzierżawcy naj- 
bezczelniej oświadczali w pasie nadgra- 
nicznym, że nie dadzą kontyngentu zbo- 
Żuwego, bo przechowują zboże dla roda- 
ków, którzy lada dzien wkroczą; co do 


wielkich właścicieli—ci dostarczyń zbo- 
ża w należytym wymiarze. 

Przyrost roczny ludności polskiej w 
zaborze pruskim w dzięstęcioleciu 190] — 
1910 nosił praeciętnie dwadzieścia 
siedem tysięcy. Nadmiar ludności emi- 
grował do Westfalji, gdzie w tym dzie- 
śięciolecia zjawiło się trzysta tysięcy 
Polaków, Obecnie wobec zamknięcia dla | 
emigracji tych terenów, zwiękezu się tu 
z dnis na dzień ilość bezrobotnych, a` €v 
zatom idzie niezadowolenie, które dajć 
możność agitącji; bolszewickiej. Nieza- 
pominajmy, że w roka ubiegłym dzie- | 
siątki miast 1 miasteczek, stały się wi- | 
downią rozruchów i wybryków , tłumów, 
a w Radzie miejskiej in. Poznania mamy 
pięciu komunistów. Ę 

Reforma rolna, nawet bardzo ogięd-1! 
nie przeprowadzona z zachowaniem wsael-. 
kioh gospodarstw wzorowych, mogłaby | 
Lt Ek sią do rozwiązania chociaż 
gaąściowo kwestji bezrobocia. Jakie ol-ji 
brżymie obszary są do dyspozycji = 
świądczy O fakt ten, że do ksią- 
żąt [hurn-Taxis należą niemal całkowi-pj| 
cie dwa powiaty o obszarze dwadzieścia | 


{ 


pięć tysięcy hektarów. Rzeczą niesły- 
ehanej wagi jest $a okoliczność, że w 


"o godzinie 10 ej rano w lokalu własnym 


razie wojny polsko-niemieckiej linje na-. 
turalnych uderzeń niemieckich w kie- 
runku Warszawy biegłyby przez te po- 
wiaty, które mają od 80 do 100 proc. 
wielkiej własności niemieckiej. Można 
sobie wyobrazić, jaką rolę odegrają ci 
Niemcy leśnicy, dzierżawcy etec. w razie 
wkroczenia braci z Vaterlandu! Więc i 
ze względów strategicznych ztemia po- 
winna należeć do żywiołu całkiem pew- 
nego i patrjotycznego «w kurytarzu i koło 
Sląska. 

Pomimo ogromnej odrębności nie- 
mieckiej, dają się zauważyć postępy my- 
ŝli pańztwowe i polityki lojalnej. Poraz 
piecwsy. młodzi Niemoy stanęli do po- 

oru; skończył się okres wyczekiwania. 
Tego rekruta nie pozostawiono tu—rzecz 
oczywista — i-nie wysłano na Kresy 
wschodnie, gdzia różnica kultury zbyt 
razi i zniechęca, ale wyznaczono na po- 
był Galicję Zachodnią. Tu natomiast po- 
dziwiają cuda kultury matezjalnej Biało- 
rusini i Rusini z Wołynia, którzy szybko 
przyzwyczajają się do wspaniałych ko- 
szar, czystóści, dobrego wiktu i wywołu- 
ją ogólne zadowolenie władz wojskowych, 
pomimo, że są zdumiewająco niekultu- 
ralni: podczas pierwszych dni. pobytu w 
Poznaniu rzucili się do uoieczki przed 
poraz pierwszy w Życiu oglądanym tram- 
wajem. Również w parę tygodni potem 
nie wytrzymały nerwy widoku automo- 
bila, który z szaloną szybkością pędził 
na publiczność... na ekranie w kino; mło- 
dzi kresowcy jeli energicznie ratować 
życie ucieczką i z trudnością. dali się 


„uspokoić. Rekrut Poznaniak nie należy 


do tak trwożliwych. 

Na zakończenie podam. następujące 
dane statystyczne o ludnośoi -Poznania z 
dnia 80 września 1921. Cała ludność mia- 
sta wynosiła 1689,703, a w końcu roku 
jnż 172,833, w tej liczbie katolików 162 
tysiące, ewangiolików 8428, źydów - 2089 
i 360 innych wyznań. W ostatnim kwart- 
tale zawarto 563 (czyli 96.1 proc.) mał- 
żeństw między Polakami i 18 niemioc- 
kich. W tym samym okresie. urodziło 
się 1292 dzieci 7 małżeństw polskich; 
20 niemieckich i 6 z mieszanych. Zmarło 
873 (91,5 proc.) Polaków i 81 Niemców. 
Przybyły z innych miejscowości i osie- 
dliły się w Poznaniu 2382 osoby. Ogólny 
przyrost w ciągu roku wynosił 6,68 proc. 
yidzimy, że Poznań jest obecnie co. do 


ludności najbardziej . polskiem miastem, 
í że ludność wzrasta tak szybko, że przy 
tem tempie za lat 10 zostanie podwo- 
joną. Pi 


aea 


Klamcy i uzurpatorzy... 
nawet w tytulach, - 


Opublikowane niedawno „Sprawoz- 
danie Centralnej Komisji Związków Za- 
wodowych z działalności i stanu związ- 
ków zaw. w Polsoe w roku 19201 1021“ 
a więc centrali związków . socjalistycz- 
nych, jednoczącej w fagodnym szeregu 
sooialistów polskioh, żydowskich i nie- 
miegokich — rol sią od niedokładności, 
niedemówień i fałszeratw świadomych, 


— : +21 


Ogótno-krajowy fjar: płocki I „Mata. 


W niedzielę dnia © lipoa 1922 r. 
przy ulicy Głównej 81 w Łodzi, uodbę- 
dzie się ogólno krejowy Zjazd pełno- 
moóników Pol. Źw. Zaw. Robotników i 
Robotnic Przemysłu  Włókienniczego 
„Praca, 

Wszysoy połnomocnicy tak miej- | 
seowi jak i zawiejscowi obowiązani są 
do wzięcia udziału w Zjeździe. Na salę 
obrad wstęp dozwolony będzie tylko 
pełnómocnikow za okazaniem legity=" 
macyj koloru blado-zielonego. Członko- 
wie Związku nie bódą mieli prawa 
wstępu na Zjazd. Pełnomocnicy “winni 
obowiązkowo przestrzegać ściśle rozpo- 
rządzenia Zarządu jak i  prezydjum 
Zjazdu. 


Z życia inteligencji pracującej. 


Zwolnienie funicjonarjue- 
szówpaństwowyoch ze służ. 
by po dniu kwietnia I922r. | 

Prezydjum rady ministrów wysto- 
sowało do wszystkich władz następujący 
okólnik; l 


„Wiera postanowtsnie o- zwolnieniu t 


|— 


których sprostowania domaga się ucze 
ctwa opi!nja niezdemoralizowanych jesze 
cze mas robotniczych w Polsce. Już 
sam tytuł broszury wskazuje, %e auto- 
rzy i wydewoy chcą wprowadzić w błąd 
ogół — przedstawiając sprawozdanie 
jednej, nienajliezniejszej centrali gawo- 
dowej — za zestawienie całego ruchu 
zawodowego w Polaoe (czytamy bowiem 
w tytule „Sprawoźadapie.. itd... 3 dzia- 
łalności i Stanu zw. zaw. w Polsce*) — 
jakdyby innych organizacyj zawodowych 
u nag fie było, 

Tytuł ten byłby o tyle usprawied- 
liwiony, gdyby treść broszury o0bejme- 
wała całość ruchu zawodowego w Pol- 
soe, a nie jego jeden partyjny odłam, 
jsk jest w rzeczywistości. Zresztą Ko- 
misja Centralna nawet w tym wypadku 
nie miałaby najmniejszego prawa prze- 
mawiać w imieniu innych centrali skła- 
dać sprawozdań o ich stanie. 

~- Tak wigo już pierwsze litery „spra« 
wozdania” podszyte są blagą, wprowa- 
dzają w błąd opinję publiczną, co 2 gô- 
ry pozwala wątpić w prawdsiwość dal. 
szych sprawozdań i wywodów. Powy- 
tej zacytowany fakt jest zwykłym, no- 
torycznie u nas stosowanym sposobem 
postępowania socjalistów, którzy bez- 
skutecznie usiłują zdobyć sobie u władz 
i wobec zagranicy autory tot jadynych 
przedstawicieli i obrońców klasy robot- 
nioczej w Polsce, co gdy się Im nie u- 
daje w praktyce — dla pooieszenia i 
zamydlenia oczu — robią w. druku 4 
cieszą się tak łatwem,  papierowem 
zwycięstwem. 

Podobnie zrobili oni i ze swym 
kongresom partyjpym, odbytym w ma- 
ju rb. w Krakowie, xtóry to zjazd naz- 
wali w swej prasie szumnie „Kongre- 
sem związków zawodowych w Polsce", 
unikając nawet wstydliwie - dodatku 
„klasowych*, którym tak często wojują 
w innych okolicznościach. 

Jasną jest przeto rzeczą, że tego 
rodzaju metody zupełnie przejrzyste i 
grube mają sztucznie nadrobić soojali- 
stom to — czego w istocie nie mają — 
tj. uznania ich związków za jedyne — 
przez klasę robotniczą i. ogół, 

A także... chodzi tu i o oszukanie 
władz, od których, spodziewają. się wi- 
dooznie wydatnej pomocy. = Pamiętamy 
także, jak za czasów, gdy .wicoprezy- 
dentem gabinetu był Daszyński i pro- 
wadził „propagandę zagraniczną*—uka- 
zała się nakładem tej „propagandy“ 
broszura o Polsce w różnych językach 
obcych i w broszurze tej widniał na 
calej stronio portret tow. Zuławskiego, 
jako jedynego przywódcy zorganizowa- 
nych zawodowo. robotuików —polakich, 
zać w tekście wymienione sostały jako 
najliczniejsze związki goojalistyczne, in- 
ne natomiast, jak np. polskie (ZZP), 
RD DE jako „żółte*, prowadzone 

kierowane przez księży, a liczbę ozłon- 
kew- ich-celowo zmniejszono więcej, niż 
o połowę. 

To się więc robi znów dla zagra- 
nicy, dla przypodobania się Międzyna- 
rodówce, którą socjaliści również „na- 
bierają przez to“ i wprowadzają w, błąd 
— e wszystko to w myśl! zasady „ód 
uświęca środki*, 


Porządek obrad Zjazdu obejmuje 
następujące punkty: 

1) Otwarcie Zjazdu, 
wodniczącego i prezydjum. 

2) Odczytanie protokułu:z paprze- 
dniego Zjazdu. 

8) Sprawozdanie Zarządu, Kasowe 
i Komisji Rewizyjnej. 

4) Podwyższenie składek miesiq= 


wybór prze= 


5) Uzupełnienie Statutu. 
8) Budowa domu .Związkowego. 
7) Wybory Zarządu Głównego. 
8) Wolne wnioski. 

9) Zamknięcie Zjazdu. 


ima jaa 


Artykiy 116 ustawy z dois 17 i 
tego 1922 r. © państwowej służbie 
wiinej (Dz. DRP. Nr 21, poz.” 164) 


ników, oraz funkcjonarjuszów niźs 
ciągu lat dwóch od chwili -wejście 
cie ustawy o służbie , cywilnej, t. 
duix 1 Kwietnia 1024 r. 


Postanowienie to * iuterpre 


rozmateie przey-” poszezegółne władześi 
urzeig doprowadziło ntefednoterórnie” do 
hienzasadnionyceh wmóosków, Caa nz 
nięcia”wątpliwaece wyjaśnia sią, X e 
Do /chwfit doręczenie pma ustęła- 
1ycepo urzędnik, araz fińkejonarjusz niit- 
szy; w czasie de? 1" kwietnia 19924 r. może 
być Zwolnitny przy zastosowaniu póste- 
nowień ustępu szóstego art: "1167 powe- 
łanej ustawy. Powody'”swolnienia funk- 
cjonarjusza państwowegu w czasie preed 
otrzymaniem przezeń pisma ustalającego 
są obojętne (może to być n. p. redakcja 
SZ — brak odpowiednich'kwalifi- 
acyj u 
względy: służbowe.i t. p.). i 
Postanowienie art. 11670 zwalnianiu 
fuhkcjonarjuszów „państwowych w” czasie 
do 1-go kwietnia*1024 r. odnosi się ido 
wszystkich, będących po dniu4 kwietnia 
1822 r.'w służbie państwowej funkcjo- 
narjuszów nieustalonych « niezależnie «od 
ich dotychczasowego «charakteru służbo= 
węgo nie dotyczy jednak pracowników 
kontraktowych, urzędników prowizorycz- 
nych, oraz praktykantów, przyjętych zgo- 
dnie z przepisami ustawy z 16 łutego 
1022 z, 
ase] 


Sprawy robotnicze. 


Uricpy:roboinioze. 


W Ministerstwie Pracy i Opieki $po- 
łecznej odbyły się dwie  konterencje w 
spriwie udzielenia urlopów pracownikom 
ko «ysłowymn i handlowym. 
W konterencjach tych brali ndzisł 
przedstawiciela przemysłowców i swiąz- 
ków zawodowych. 
Zdaniem przemysło wców 8-io, wzglę- 
dnie 15 dniowy płatoy urlop, przysługu- 
jący w myśl ustawy robotnikom, rozu 
mieć należy jako 6 wzgl, 15 wolnych od 
pracy następujących po sobie dni kalen- 
darzowych bez potrącenia niedziel i dni 
świątecznych, przypadających w tym o- 
kresie, przyczem robotnik otrzymywalby 
płacę jedynie za dni robocze. Przedsta- 
wiciele robotników, opierając się na bramie- 
miu art. 4 ustawy, który przyznaje robo- 
inikom normalne pobory za cały czas 
urlopu, domagali się ustalenia zasady, te 
wszystkie dni vtlopu mają być płatne. 
Różnice zdań zaznaczały się również 
przy rozważanie wysokości wynagrodze- 
mia za czag urlopu w tym wypadku, gdy 
fabryka jest czynna nie w ciągu całego 
tygodnia, lecz w ciągu kilku dni, co ma 
często miejsca w przemyśle łódzkim. 
Przedstawiciele przemysłowców o- 
świadczyli, że najdogodniejszą dla wiel- 
kiego przemysłu, a: w niektorych jego ga- 
łęsiach jedyną możliwą do przyjęcia formą 
Wozielenia wszystkim pracownikom fabryki 
urlcpów— jest zamknięcie fabryki na Oz68 
Bbiorowego urlopu. 


GASTON LEROUX. 27) 


1. tamtego Świala 


Tym razem Faony nie znalszia ani 
słowa odpowiedzi, tak bardzo była zgnę- 
bioua zachowaniem się męża... Nastała 
długa chwila ciszy, ciszy, w której prze- 
mawiał głos umarłego... 

| nagle gdzieś z dała w ciemno- 
ściach nocy poczęły wyć psyl... wyć tak 
przeraźliwie, tak rozpaczliwie, że zimne 
krople potu wystąpiły Fanny na czolo... 
Malżonkowie chwycili sią za ręce i 
trzymali kurczowo swe zwilgotniałe, dsżąe 
ce dlonie.. dopóty, dopóki psy, nie u- 
milkły... s 
Jakób przemówił pierwszy: 
— Gdyby psy rzeczywiście poczuły 
ducha And:zeja, to nie mogłyby wyć 
straszliwiej„. Ol gdyby ta noc już się 
Skończyłal.. Sił mi braknie.. Tylko świa. 
tło czienne mcźe mnie wyleczyć... 
— A zatem zajmij się czem, zanim 
Tozbłyśnie dzieńl.. Ctciałeś popracować 
trochęt... Musisz”załetwic mAóstwo zeczy, 
jeżeli mamy wyjechać jutrol... Chcesz, 
R razem do 'twego blura, do- 


— Niel. nigdyl... nicl... nie wyjdę 
y na korytarz|.. To jest okropne, 
powiem: ja się Loję, że mógłbym 
ptxać!,.. Słuchaj... słuchaj tym ra- 
Czy słystysz?!,.. 

ym razem zadrżała i ona i cichym 
odparła: 


odnośnego funkojonurjuaza — | 


(alowick, Który powróci | 
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> Zebrania ‘mea'ai charekter ank'ety i'Są 
zwoływane w Chù dnte: "nia mater ału 
Mimsiećstewu Piący: n i 
Ustaw’ o urlopach podaliśmy już w 
jedym g uńmerów „Płacy”. 
-Eup | 


Kącikiem: 
Z listów do redakcji. 


Jak potężna wrażenie = wywołał w 
całej Rzeczypospolitej Polekiej fakt 
przyłączenia części G. Sląska”de Macie- 
rzy świadczą o toin m. in. * nadsyłene 
nam listy do redakcji. 7% 

A. Gutowski, chłop małórołay z 
Imielnika, opisuje rzewną chwilę, Jaką 
spędził g kilku sąstadami przy czytaniu 
opisu wkroczenia wojsk polekich w gra- 
nice prastarej ziemi Pinetowej. 1 

„Doczytałam do połowy i/dalej ani 
rusz — pira Gutowski — oczy "zaszły 
mi łzami, 4 wicikiego wzruszenia nie 
mogłem wymówić ani słowa. ` Również 
i moi słuchacze ohoferali łsy ukradkiem 
jeno sąsiad Józwa, żołnierz, który spę- 


“dzi? szereg lat w wojnie rosyjsko-japoń 


skiej, a ostatnio w bb wszechówia- 
towej, ten- przetrzymał łzy i doczytał 
nam do końca radógne í tak rzewne 
wieści. A skończywszy, śżołnierzyeko 
opowiedziało o tęsknecie za Ojczyzną, 
jaką przeżywał ne Dalekim- Wechodzie 
i w końcu też się popłakał*. 

„Ojczyzno moja! Ty jesteś jak 
zdrowie...“ peel w uniesieniu miłosnem: 
o Ojczyźnie Wielki nasz Wieszcz Adam. 

Nic dziwnego, £o i w sercach ludu 
naszego, na wieść o radosnych chwilach 
jakie przeżywa Polska, dźwięczą nuty 
miłosci i wielkiego przywiązania do zie- 
Mi r: dzimej. 

Dd krańca do krańca Rzeczypospo- 
litej grzmi zgodny hymn wesela i ra- 
dości, wszystkie serca polekie przepeł- 
nione są ukochańiem Tej, która zmart- 
wychwstała | przygarnia pod macierzyń- 
skie skrzydła rozproszone ek 


— p 


Wiadomości. eige. 
- - Kalendarzyk. 


Dziś Dominiki 
6 Jutro Cyryla 
| 


Wschód słońca, 4 m. 38 
Zachód 8 m. 29 
Wschód księżyca 8 u. 03 
Czwatlek | Zachód ` 12 m. 27 


pa 


— Cichol... 'Pak słyszęl., 

Przez dwie minuty trwali nierucho- 
mo w milczeniu, jak dwa posąfi.. A 
przecióż nia było nic słychać; Fanny 
rzekła: 

— Istotnie...  jakgdyb 
łańcuchy... R 

— À widzisz., a widzisz... 

— Tak, ale nie masz żadnej pew- 
ności... 

Ten bałas sią nie = powtórzył.. być 
może zresztę, że to jakaś zupełnie eatu- 
Taloa przyczyna... jutro  zbadamy i. bę- 
dziemy się prawdopodobnie śmiali ser- 
decznie z naszego nocaego strachu i zde- 
nerwowania.. Ten dźwięk może pochodzić” 
z zewnątrz, niewykluczonem jest, że to 
wiatr potrząsa łańcuchem u okiennic... 

-= Cicho jest. w powietrzu, wiatru 
niemi — rzekł Jakób. 

Nie dokończył jeszcze tych słów, 
kiedy nagle acrwał aię silny wicher i za- 
jęczał żałobnie za oknami... W tej samej 
chwili dało aię znowu słyszeć wycie 
psów... 

Był te taki grozę przejmujący’ kon- 
cert, że Jakób zatkał sobie uszy. Ale 
Fanny oderwała mu ręce przemocą. 

— Sły:załam brzęk łańcochów 
zawołała — i tu w mieszkaniu.. Coś się 
ruszało w twoim pokoju... 

— A widzisz, teraz tyl... teraz  ty!... 
Widzisz, żenie jestem waryatemi... To 
duch Andizeja chodzi... Jest teraz w mo- 
im pokoju... 

— Gdzie twój rewolwer? —-sapyta- 
ła Fanny świszczącyim szeptem, 

— Ach! tak... mój rewolwer... Masz 
racyę!.... Nigdy miewiadqmol....1 jeżeli zo- 
baczę ducha, strzelę do niego|.. wierza 
mi, strzelę. jak do psal. 

— Nic teraz nie słychać, a jednak... 
— podjęła Fanny, która zaczynała wie- 


brzęczały 


s 
5 


— Nowa taryfa pócztowa l 
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pocztowych. Taria W. ud 
stępujące podwyżki w obracie listów za- 
miejsoowych: list zamiejągcowy , do 20 
gramów oprede stę! 20 mk? od” 202— ibo 
gramów =: 40 imatfek toz. list" uraqdowy 
wagi rodz 20, ——% tysięcy <gramów/40 mk. 
„Za listy, polecone do ceąy „zwykłej 
dolicza się jeszcze t. źw. nalezytość za 
polecenie w ilości sô marek. ię Sh 
— flość oficerów w wojsku pólskiem. -— 
Według wyaf niedawno” Listy słar- 
szeństwa, oficerów" «awodowyóh*9ficAha. 
oficerów, „w. wojsku polskiem wynosi i t 
tysięcy „956, w -tem=. generałów /—-: 105, 
pułkowników > 466, podjłnikow ników 
828, imajorów — 1656, kapiłanów—-H571, 
pornozników —m%5, pódpo móżmików — 
8174. «Odnośnie do rodzajów broni aliży: 
w piechąpie -—:7281,vw jeżdzie:+1487, 
w artylerji — 1914 oficerów. „ W, wyka- 
zle tym zwraca uwagę stosunkówo mała 
liczba podporuczników. Churaktdrystyoz- 
ną Jest również różnica” wieku. oficerów 
poszczególnych 'qtopni, 11.9. wśród. gene- 
rałów, dywizji najstarszy ; więkiem , liczy 
61 lat, najmłodszy 48, najmłodszy zas 
generał brygady 30 lat” "Wogóle poniżej 
lat 40 mamy 8 generałów dywiżyj”.i 5 
generałów brygady. *Przy stopniach niż- 
szych spotykamy: np. 22-lotnich majorów 
1 stosunkowo dość wielu 20:letuich  ka- 
pitanów. 


~ Wyjazd dzieci na wakację. 4 dniem 
dzisiejszym wyjeżdża na kolonie lecz- 
nicze w Rabce druga partja dziatwy 
Szkół! powszechnych w Ności 50 dzieci. 


— Rozszerzenie sieci kolejowej dyrekcji 
warszawskiej. Władze kolejowe mają za- 
miar przyłączyć nareszoiořdo warszaw- 
skiej dyrekcji , kolejpwej + saeśóBotkil ka- 
dzissiąt kilometrów, wchodzących obec- 
nie w skład innych dyrekcyj. 

Inicjatywa ‘powyższa jest zupełnie 
słuszna, gdyż zarządzenia kolejowe, do 
tyosące dróg żelaznych, znajdujących 
się pod samą prawie, Warszawą; ; winny 
być wydawane przez dyrekcję warszaw. 
gkq, a nie inną, której siedziba jest od. 
ległą o kilkaset wioręt od Warszawy. 

— Dyr. Łódzkiej Państw. Szkoły Włó- 
kianniczej decentem w Politechnice Warszaw- 
skiej. sendt“ Akademicki Politechniki 
Warszawskiej powołał dyrektora; Adama 
'Trojanuwskiego na Docenta  technologji 
włókien. Doeent Trojanowski. pozostaje 
nadal dyrektorem Państwowej Szkoły 


Włókienniczej w Łodzi i będzie * dojeż- 
dżał do Warszawy na wykłady. 
— Hojny dar. Prezes Oskar: Kon, 


znany że swej ofisrności na rzecz szkol- 
niotwa- polskiego, ofiarował Państwowej 
Szkole Włókienpiczej w Łodzi 1 kocioł 
kornwalijski o powierzchni ogrzewalnej 
90 metrów kwadratowych z  komplet- 
nem uzbrojeniem. 


rzyć w jakieś rzeczywiste niebezpieczeń- 
atwo — ktoś z pewnością chodził po 
twoim pokoju. 

— Poczekaj, pójdę po rewolwer... 
Jast tam w szuiladzie stołu w ubieraial... 
To rewolwer Andrzeja... Strzelę do ducha 
z jego własnego rewolwerul,. Co powiesz 
o tem!.. Może przestraszy siei ucieknie,, 
Ha! ha! hal.. Jakób zachichotał dziko, jak 
człowiek, który traci rozum. 

Szybko otworzył drzwi do ubieralai, 
Pokój pogrążony był w półmroku, rosja- 
śnionym przez światło księżyca. Po chwi- 
li krótkiego wahania, pan de la Bossiera 
zanurzył się w tę ciemność, wyciągając 
ręce w stronę śtołu, gdzie schowany był 
rewolwer. 

Fanny posłyszała siuk otwieranej 
szuliady.. potem.. w małym pokoju hu- 
knął strzał rewolwerowy, dał się słyszeć 
krzyk straszny i jakieś ciało runęło na 
ziemię... 

Młoda kobieta jednym skokiem zna- 
lazła się w ubieralni.. Potkneła się o 
nieruchome ciało, o leżącego na: dywanie 
trupa Jakóbal... 


ROZDZIAŁ XXI. 


Człowiek, który powraca 
z tamtego świata. 


Fanny była przekonana, że mąż po- 
pełnił samobójstwo, ale drowi Moutier i 
prof, Jaloux, którzy przybiegli wraz z ca- 
ią służbą, powiedziała, ze to był nie- 
szczęśliwy wypadek, 

— Jakób chciał wyjąć swój 
wer z szullady i 
za cyngiel... 
drił: go... 

Broń znaleziony obok caia 
podłodze. i 


rewol- 
nicostroznie „pociągnął 
Rewo.wer wypalił i ugo- 


na 
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atalgski 
WNE, 
- Uroczystość ob nia Sląska. Uro- 
czystość obięcia Ubruefę Diąs48, zapo- 
Wladana na dzień 6 b. m, zostałą odro- 
WZI AN daN 46 BP py 71 f 
l — D rozmieszczenie instytucyjjapołecz- 
nych.**7, inicjntywy* ks. biskupa Tymis- 
nieckięgo" wmlbyła sięw "W ydlziute Adro- 
wniności, Publigznej konferencja „w któ- 
„tej, urali udział gen. Majewski, genera- 
towa Majewska, ks. biskup Tymienfecki, 
zdstępta” prezydenta p. Badzian, wice- 
"przewodiiiczący Raty’ miejskiej St. Ra- 
palskię” przewodniożący W. Z: P. A. Jo- 
- al, Orazę puczalniko W-Z £. p. SŁ Kemp- 
ner, kouferencja  zwołaną zostaw na 
skutek. petycji zgłoszonej lo biskupa 
"Rdzkiego ze stróny Zrzeszenia Sióstr 
Błtehniczek " Niaqfolkatanego  Począcię 
Marji Punny z centralą w Starej=Wsi 
spodtęłyrakowem. Petycja odiost. się do 
sprawy szwtotu nieruchomości w Choj- 
nach. , zajętej przez inagistrat m. Łodzi 
na szpital dla- lekko-gruźliczych, a na- 
bytaj przez” wspomniane zrzeszenie od 
-„Młaściciela1 Ottona: Oymerniana. Obecnie 
urzeszenie nosi, się z zamiarem założenia 
tan, „instytucji: sióstr słażebniczek. W 
dyskusji jaka się wywiązała, orazało sie, 
że magistrat mógłby zwrócić nierucho- 
mość tylko wówczas, o tleby ks. biskup 
'[Tymieniegki zapewnił magistratowi inne 
mielscę, do-którego można by było prze- 
nieść szpital. pi 
. Po zapewnieniu ze strony właści- 
cieli tej własności, “względnie po wy- 
dzierząwieniu majątków przez magistrat, 
szpital: zostanie przeniesiony, zaś przytu- 
łek, dła sierot wojennych po inwalidach 
„przy. ul. .Wiznera i schronisko „Sienkie- 
wiczówka* zostaną przeniesione do po- 
mićgzczenia "w Chojnach. W „Sienkie- 
włieaówóe* 'zóstenie otwarta szkoła dla 
głuchoniemych. im. ks. biskupa Tymie- 
nieckiego. a 
Obecni na konferencji geńerałow- 
stwo Majewscy wyrazili swą aprobatę na 
przeniesienie przytułku, którego są ph- 
tronami. (bip) 
— .Defioracja. Kkterzyna K. zawia- 
domiła:/poligję, iż córka jej 10-letnia 
Zofja, została zwabioną przez kuzyna 
ej, Juljana Kochaniaka (Kunitzera 5), 
tóry dopuścił się na niej gwałtu. bip 


— Wojowniczy gospodarz. Gospodarz 
domu M 40 przy ul. Ludwiki, Franci- 
szek Jarosz wpadł do mieszkania Flo- 
rentyny Szymanowskiej i kawałem żelaza 
pobił dotkliwie Szyimanowseką, Juljannę 
Zrobek oraz matką Szymanowskiej, An- 
toning Garnys. Dokonawszy tego boha- 
terskiego czynu, Jarosz zbiegł. bip 

— Skon w pociągu. W pociągu ja- 
dącym z Ostrowia do Warszawy, zmarł 
nagłe mieszkaniec Pruszkowa, 87-letni 
Józefat Bereda. Gdy pociąg przybył 


prozas 


y A: al 


O O O O S. E RÓ 


Podczas tego, gdy Fanny dawała 
wyjaśnienia, przerywane spazmatycznym 
sziochem, służący przenieśli ciało Jakóba 
na łóżko i lekarze zajęli się badaniem 
rany. 

Skonststowali, że jest ona śmiertelna 
i ze Jakób de Ja Bossiere oddał już o- 
s atnie tchnienie. - 

Kula trafiła go w serce, 

Kedy Fanny dowiedziała się. że 
niema już żadne) aadziei, ból jej i ro- 
zpazz ujawniły się w paroksyzmie płaczu 
rzuciła się na ciepłe jeszcze zwłoki i jęła 
wzywać męza najczulszemi nazwami. 

Ale on nie odpowiedział, 

Był trupem. 

Fanny nie chełała jednak uwierzyć 
temu, nie chciała pogodzić się z losem... 
Łamiąc rozpaczliwie ręce błagała uczo- 
nych, ażeby uczynili rzecz niemożliwą dla 
przywró.enia jej męża. 

Pamiętała dobrze, co dr. Montier 
mówił niedawno O przywracaniu mart- 
wych do życia i przypomniała mu te 
słowa: „Możemy teraz przywracać umar- 
łych do życia, jeżeli dokonamy w porę 
odpowiedniej operacyi. 

Odesławszy  z:eci, które ; rzybiegły 
z krzykiem i wyrzuciwSzy za drzwi pan- 
nę Helier, of.arującą w chwili tak nie- 
zwykłej swą pomoc — błagała lekarzy, 
aby spróbowali wykonac operacyę. 

Ale oai zdawali aię jej nia rozumieć 
i aie robili wcale wrażenia, jakoby mieli 
przychylić się do próśb zrozpaczonej ko= 
biety... 

Wówczas Fanny szuciła z wściekło” 
ścią drowi Moutiesowi w twarz: 


(D. © m) 
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na stację Łódź-Kaliską, wagon, „w któ- 
pa znajdowały się swłoki odozepiono 
pozostawiona na Btacji. 

Zawiadomione e: powyższem wia- 
dze śledcze i sądowe spisały odnośne 
protokuły i.zwłoki odesłano do prosek- 
%orjum. bip 


— Przy peńocy. Władysław Byoz- 
kowski robetnik fabryki przy ul. Wól- 
ezańskiej przez nieostrożność wsadził 
Tękę w maszynę, która obcięła mu 
f palce prawej ręki. Pogotowie ratun- 

owe odwiozuło go do szpitala przy ul. 
Drewnowskiej. » Dip 


- — Wściekły pies. ko u. Rokiciń- 
skiej 6, wywiadowoa komisariatu 
zastrzelił wócieklego psa, bip 


Teatr, mozuka | „sztuki. 
Teatr Miejski, Cegielniana 68, 
Dziś, t. j. w czwartek wznowienie 

„Dziejów salonus 


j piatek po raz „ostatni... 
przeszła”... 


„Ta 08 


Z życia organizacji N P R 
Z Dzielnicy Bałuokiej, 
W ozwartek, 0 bm. o godz. 7 wieca. 
w Klubie (Franciszkańska 58) odbędzie 


o zebranie dzieki 1 delegatów 
ó? fabrycznych N.P.R. Sprawy ważne. 


Zebranie Zarządu Koła Pra- 
cown. Miejsk. M. P. R. 


sztuka H. Kistenmaeckers'a. 


Sprawa kwesty. 


W ozwartek, dn. 6 kim. o godzinie 
7 wieczorem w Klubte (Piotrkowska 91) 
odbędzie się posiedzenie pełnego Komi- 
tetu kwesty niedzielnej, Obeoność wszy- 
stkich członków komitetu konieczna. 


pene n e] 


komunikat. 


Odpowiedź na oszczerstwa p. 
St. Borka. 


Wobeo ponownego wystąpienia w 
prenie p. St. Borka (patrz płatny komu- 
ikat w Ni 180 „Rozwoju*) oświadczam 
60 castę puje: | 4 z i 
1) „Nieprawdą jest, jakoby _p. _Bo- 
rek zrzekł się stanowiska profesora Be- 


„minarjum I kierownika Internatu przy „|. 


niem. Prawdą natemiast jest, te p. 
Borka wprost wyrzugono ze szkoły, po- 
nieważ nie miał kwalifikacyj na nau: 
ozyciela, ant furmalnych, ani morałnych 
Kierowniotwe xaś internatem, Rada Po- 
dagogiczna Seminarjum muslala siłą 
wprost odebrać, gdyś przed Radą nie 
mógł sig wylogitymowań „z; wydatkow. 
Któż chętnie odejdzie od takiego, żłoba? 

8) Z chwilą oddania w ręce jed- 
nej z pauczyciełek -przewodniotwa w 
Zarządzie Inłternatem p. Borek całą nic- 
nawiść akierował na powszechnie GZLe 
nowang MER nieskazitelnej 
uosciwości | niema brudu, po któryby 
nie sięgał odpędzony od żłoba p. Borek. 


T -PRACA*—0 lipca” 1328 r. 


8) Najfatalniejsze warunki hygje- 
niczne w [Internacie były właśnie za 
czasów kierownictwa p. Borka: wszędzie 
brud, uczniowie mogli się kłaść spać, 
kiedy im się podobało, albo wcale nie 
nocować w Internacie, bielizna poścle- 
lowa 1 ręczniki były Brudne. Musfałem 
walczyć z p. Borkióm, aby nie pozwa: 
dał uczniom jadać w kuchni, kiedy jest 
stołowy pokój.. Nie mogłem się dopro- 
sić, aby p. Borek choć raz zaprowadził 
uógniów b lagni; choć wstęp wyżabiiem 
bezpłatny. I jeżeli p. Borek twierdzi, 
że „warunki hygjenlozne w  Internacie 
dopiero w ostatnich czasach uległy 
ewnej zmianie na lepsze, to- właśnie 
owodzi, że czego nie mogłem dopiąć 
w przeciągu całego roku kierownictwa 
Borka, tego dopiąłem w przeciągu o- 
statnich 6 miesięcy, kiedy kierownictwo 
objął p. Sroka. PY EG 

W końcu kłambtwem jest twier- 
dzenia p. Borka, że uczniowie pomimo 


nacisku p. dyrektera nie ohcigli ogłosić 


zaprzeczenia w prasie. Protest ten,był 


złożony w.redakcji „Pracy“, natychmiast * 


p złakenin protestu ozłonków Rady 
edagogioznej. s 
- 
Resztę zarzutów czynionych przez 
p. Borka, jako steku kłarństw, nie mam 
ani osasu, ani chęci odpierać. | 
Dr. Ark. Goldenberg. 


4 z 


Dowcipna cygznka. 


Do odnośnej władzy -iedczej zwró* 
ciła się Chaja Letnik, zamieszkałą w 
Suwałkach, z zażuleniem, że bądąć ù 
pewhdrŚgunki — wróżbttki, między in- 
nemi &@ wiedziała sią iż 
ona mibże wywołać z mogile 

« ijy zmariego mężą 
poszkodowanej za wynagrodzeniem w 
sumie 20 tys. mk., które Letn(k wręczy- 
ła cygance. Dnia następnego 
wyłudziła jeszcze 40 tysię- 

cy marok, 

mówiąc, Że pieniądze w pewnej- ilości 
mają «aką siłę, że wskizeszą zmarłego. 
Po para dniach oyganka znowu prosiła 


OĄ GSP jej 80 tys. mk. 


zapewniając, że te wszystkie pieniądze 
odda. z dowrotem, skoro "po pewnych 
"mo j âj grobie jej męża go dziewiĝ-: 


ciu daradh sprowadzi poszkodowanej. Po 


otrzymanią również ostatniej sumy cy- 
ga liła się i więcej nie przyszła, 
4 zenie śledcze w toku. 


ii ñozą łatwowiernych głupców. 
Oë Administracji. 

Prosimy Sz. Prenumeratorów o 
wpłacanie należności za prenume- 
ratę z góry, jak również podajemy 


do wiadomości, że należności za u- 
biegle miesiące należy wpłacić do 


dnia Abwlipca, w: przeciwnym razie 
wysyłanie gazety zostanie wstrzy* 
mane 767 i 


Robotnicy popieraj- 
cie pismo „Praca 


Meble!!! 


różne gprzedszjąę orsz przyj- 
mnję wszelkie obstalunki woho- 
dzące w zakres stolarstwa. 
Prosimy o zwrócenie bacznej u- 
wagi, $e drugie piętro nie- 
manio wspolnego z plesw- 
szem piętrem, zupełnie oso- 
bne 


wras m delegatami odbędzie się w 
ozwartek dn. 6 b. m. o godzinie T-ej 
wieczoreń w Klubie (Piotrkowska 9i). 


Sprawa została oddana do sądu i ława 
oskargonych go nie minie. Niech przed 
ozasem nie triumfuje. 


` Eg a 


Leczniqa chorók zębów 


Lekarza-dentysty H. PRUSS 

| 145. Piotrkowska 145. 
ARE” Dia klasy rabotniczej. 

Za plombowąanie smi wprawianie zębów 

mamma Opłata podłun taksy, muaumuzw 


| Łódzka Straż Ogniowa Ochotnicza. 


W sobotę dnia 8 lipca, o godzinie 6 wieczorem, odbędzie się 
w sali II oddziału, przy ulicy Sienkiewicza 54 


Doroczne Walne Zgromadzenie 


ozłonków Łódzkiej Straży Ogniowej Ochotniczej z następującym 

porządkiem dziennym: 

1. Zagajenie Zebrania. 2. Uczczenie zmarłych Druhów. 8. Wybór prze- 
wodniozącego i asesorów. 4. Odozytanie protokółu z ostatniego Walnego Żgro- 
madzepiś, 6. Odczytanie sprawozdania za rok 1924. 6. Odczytanie protokułu 
Komisji Rewizyjnej, 7. Zatwierdzenie budżetu zm rok 1922. 8. Wybór 2 człon- 
ków LEE na miejsce ustępujących. 9. Wybór 8 członków Komisji Rowin 


SIERKIEWIOZA 59, 
oficyna, drugie wejście 
drugie p» ętro, mitgz, 26, 


wss a" 


4. 4 NIEZAWODNA 
KSTA PASTA NA 
! i NAGNIOTKI 


wyrobu g 


EWZŻTEŁ 


lk edi 


nej. 10. Wybór 8 zastępców tejże Komisji. 11. Wnioski członków, które w ledañ tk Aaaa mali 
k; być zgłoszone Piśmiennie na tydzień przed Walnem Zgromadzeniem. wohodślw zakres meblaroko: E S O KA LS K | E G O 
stolarski 167 : - 
Zarząd Ł. S. 0. 0. Cćny konkurencyjne! = APTEKARZA W CĘTACH. - 


P. B. Uprazsa się o IWER 1 liczne przybycie członków tak enynnych, jak t pupie- Do nabycia w aptece Jul. Łopatki w Łodzi ul. Aleksandr. 80. 


rają jącysh Ł. 8. O. W. PRZEŹDZIECKI, 


Piotrkowska Mb 108, 


| Da Pań, Panów i dg! | 


W wielkim wyborze nowości sezonowe: 
najmodniejsze wełny: kamgarny, bostony, sze- -- 
wioty, sztrajchgarny, półwełny, ałpagi, woale, 
satyny, etaminy, zefiry, płótna, półpłótna, ma- 
dapolany, obrusy, serwety, kapy, firanki, chu- 
stki, trykotarze, pończochy, rękawiczki, galan- 

terje, krawaty, bieliznę, obuwie, 
KONFEKCJA: wielki wybór pat, kostjumów, ubrań. 
Towary w dobrych gatubpkach. |! Oeny rajprzysiępniejsze; 
Poleca Chrzeżcijański „JARMARK ŁÓDZKI" 
Piotrkowska "e 44, !1-e piętro! 
W esasie obiadu magazyn otwarty. 
Ze sklepem na partersć nie mamy plc wpólnego 


Obrączki ślubne 


pa wybór, wszelkie fasony, gwarancja za złoto. 

egary, zegarki, yna! kolozyki— 
najtaniej kupić można: 

Brzezińska 10, JAN PLAOEK, 


Przyjmaje się wsaslkie reparacje w zakres sogar- 
zj ba FAR Lte | jablibrstwa Kou inaen - 


-n 


Poleca po donach najniższych: 


Bostony, Kamgarny, Szewioty damskie i męskie, Htaminy, baty- 
sty, kretony, Satyny, płócienka, białe towary, chuetki. 


P. p. Krawoom i Stowarzyszeniom ustępstwo. 


Najlepsze ameryk. maszyny is pisania 


„UNDERWOOD“ 7 


POLECA — Reprezentant na *ódź i Okręg łódzki 
COFIA SINS 


UWAGA! 


Baczność! Pierwszy w Łodzi. Baczność! 


ZAKŁAD MECHANICZNY 
Władysiawa Kuźnika 


Przejazd 8 16. Telefon JA 6-62 


Reperacja maszyn do pisania wszelkich Systemów, 
remodelowanie i przerabianie tychże z pisma 
rosyjskiego næ polsko-łacińskie syst. fabrycz- 
nym. Maszyny rachunkowe: „Comptometry*, „Ary- 
tmometry*, Maszyny do kopjowania, powielania 
pisma, numeratory. Aparaty fotograficzne. Ma- - 


szyny do szycia wszelkich syst. Kasy kontrolu- RESTAURACJA i OGRÓD 


jące „National“. Dodatki i części, taśmy kalki i i f 3 : 
pod „Bialym Niedźwiedziem 


i. t. d. 
Właściciei WŁADYSŁAW PASTUSZAK je. 
Kilińskiego Ne lið, 


wydaje emączne obiady, kolacje po cenach nominalnych 
Burst TAC stale w wielki wrz trunków i zakątek. 


Ogród wieczorem oświetlony. 


AA: 
Wólczańska 37 (róg 6-go Sierpnia) 

na Składzie wszystkie dodatki do maszyn, do piga- 

nia (taśmy, kalki i etc.) oraz wielki wybór amery- 
kańskich mebli biurowych. 


Zdolne szwaczki 


na bieliznę męską i damską, oraz 


przykrawaczkę, specjalistkę 


na elegancką bieliznę przyjmie Spółdzielcza 

Hurtownia O. K. IW. w Łodzi Gdańska 91. 

Zgłoszenia osobiste tylko sił fachowych od 9 do 
1 i od 38 do 7. 


Daje na raty l 


wszelką garderobę męska i damską, również rozmaite towary 
łorolowe, bieliznę 1 t. p. „OSZCZĘDNOŚĆ” Łódź, Wólczańska 43, 
šront, [-sze piętro. 
UWAGA! Przyjmuje wezelkie oòstalunki i wykopuje podług 
Dajnowszych fasonów. 


inkasent (ka) 
z kaucją lub solidnem poręczeniem 


na prowizję poszukiwany od zaraz. 


Oferty z podaniem informacyj i zaświadczeń 
w Administracji „Pracy” sub „lnkaso*. 


T 


Szkoła tańca J. ZALCMANA 


przy ul. Cegielnianej 54, 
Tańce początkowe i najnowsze wyuczam w przeciągu 
jednego miesiąca. Zapisy od 7—10 wiecz. w tygodniu. 
Uwagal W soboty, niedziele i dnie świąteczne 
tańce zbiorowa, 


* 


= 
= 
OE UWAWAE WOW DZ 


` Chozpby wanory685 


Dziś 
2-4 SERJA 
(ostatnia) 


w- 


Teatr Lotul 


w ogrodzie. 


Ur. med. 


Edmund EKKERT 


el. Kilińskiego 187 pray Głównej. 
Choroby skórne I weneryczne. 
Przyjmuje od 8—8 p. p. 


s.. 


dr. $. Sznittkino 


Plotrkowika No M. 
ekórne, 
włosów | mocą biowe. 


Prkyjmuje: od g. 9 do 18 rane 
i od © do 8 1 pół 


Dr. med. H. Nadel 


choroby wewnętrzne. 
prayjmuje ad 4—6 po poł. 
PIOTRKOWSKA 17. 


Dr. B. ROBINZON 


choroby wewnętrzne i dzieci 
urzyjmuje”od godz: 6—7 p.-p. = 
$ NOWOMIEJSKA M 29. 


|LEKARZ DENTYSTA 


W. Ozatengztajn-Peremutrowà 


wznowiła przyjęcia 
Cegialniana I5. 


DENTYSTA 


R. Glik-Liberman 


Giliówna 5. 


Przyjmuje od g 9 r. do & w 
bez przerwy. 


Felczerka-akuszerka 


K. Michajłowa 


MONIUSZKI LI, m. 29. 


OYISI OROROWIEC 


W rolach głównych: MIA MAY, Ern Morena, Conrad Veidt, Olaf Fónss. 


- Kino Spółdzielni 
Prampników Miwon | Przez zemstę poślubiona 


(Dolina Szwajcarska) 
ul. Sienkiewicza Na 40. 


Najwięcze w Łedzi 


Kino POPULARNE 


Konstantynowska 16. 


SP RACA" — 6 lipia 3928, 


TL 
„Cygrys z-€schnapura”. 


Niasa _ 


pod ty= 
tułemi 


Druga serja zawiera streszczenie pierwszej serji: 


Orkiestra symfoniczna pod kierunkiem I-go Koncertmistrza Ł. 0. S. p. M. LEWAKA. 


odtwórca głównej roli-w słynnym obrązie „Anna Boleyn" w wielkim 
6 aktowym dramacie z ozasów wojen napoleońskich w Hiszpanji „p. t. 


~= EMIL JANINGS 


Oryginalne 
zdjęcia w 
Hiszpanji. 


Zaciekłe walki hiszpańskich guerilasów z armjami Napoleona. Przepiękne kostjum hiszpańskiej arystokracji. 
Historyczne zamozyska hiszpańskich grandów.  — Muzyka pod kier. Z. Sandomierskiego. 
Początek przedstawień w soboty, niedziele I święta o g.8,w dni powszednie o 5 p. p., ostatni seans o 9.15 wiooz. 


_ UWAGA! Dla urzędników Państwowych zniżka 60 proc. za wyjątkiem sobót, niedziel i świąt, 


-m A | a | 


SCALA 


Cegielalana 18. 


Dr. med: 


Zygmunt Gole 


charoby skórne I weneryczne 


it aiat ea oai ofi 
E f sjt m pań o tiog 


«w niedziele I ówięta od 10—12 
(ae ROZ E i ) 


LEKARZ WETERYNARII 


T, Wysocki 


ul. Wsohodaia SL 
NAJNOWSZA MĘTODY 

Ochronne leczenie peów raso- 

wych preed'nosaolšna OrEB 
aaczepienie innych domowych 

awiorząt. 

Godz. przyjąć: 8—10 1 5—8 

OZ FZ ZORG EJ 


Dr. Dutkiewicz 


Ordynator SZPitala Miej- 
skiego dla chorób skórnych 
i wenerycznych. 
Piotrkowska 50; 
Przyjmuje: od 9—11 i od 4—7 


Ur. mad. 


Adolf Engel 


ghorqby koblece i akuszerja 
Al. 1-go Maja 8, róg Długie] 83. 
Przyjmuje od 5 do 7. 


Ur. Tadnusz. Dalbdszi 


Akuszerja i choroby kobieca 
przyjmuje 5 — 6 p. p. 
PIOTRKOWSKA 175. 


Dr. med. BRAUN 


Speojalista 
Chorób wenerycznych, skór: 
nych, moczopłctowych. 
Przyjm. 10—1, 5—83, pani; «a —4 
Połudriowa 23. 


w,dewca Zarząd Wojewoczsi NPR. w Logz 


Program Niż 7. 
Remisławsoy Hue: ?? Arno Baldo?? Jadą! Stanisławscy Jadą! m rodzaju. 


pertnaram. 


L. PRYBULSKI 


Dr. 
Specjalista 


Cherób skórnych, włosów, we- 
ńerycaaych, mocsopłoólowych 
leczenie światłom 
(lampa kwarcowa) 
od 0—21 6—8 od 4—5 dla Pań 


ZAWADZKA N l. 
DENTYSTA 


GLIK - ROGAGKA 


Główna Mı: 5. 
Przyjmuje : od 10—1 1 od 8—7. 
EEE "l amo E 7 umeptozezny 


DENTYSTA 


E.» KOPRÓWSKI 


Piotrkowska 35, 
Gods. przyjąć dd 10 — 2 


1 od 4 — 7, próes nledsiel, 
a A Og) 


Dr. CRYLEWSKI 


Główna 5I, róg ul. Kilińskiege 
Choroby kobłet i akuszerja 
Przyjmuje od 0—10 I 5—7. 


Dr. SZUMAGNER 


choroby skórne I weneryQzna 
Gods. przyj.: 6—7, w nieds, 
święta od 11—1 po poł 
_. FENEDYRTA N L 
Dr. E. SONENBERG 
Powrócił. 


Choroby skórne, dróg moczo- 
wych I weneryczne 


ZIELONA 8 (12—1 1 4—6). 
H. LUBICZ 
Piotrkowska Nr. 25. 


Specjalista chorób skórnych, 
w Gherycznych i moczopiciowych 


Doztó Mi dya. 


Leczenie weztucznem  słońcom 
poracłem. 
Od 1l--1 1 5—-9, Panie 4-—3. 


dzają, widownia jest pod dachom. 
Bprzadaż biletów odbywa się od B po poł Dla uniknięcia natłoku uprasza się o wcześniejsze wykupywanie biletów. 


Kapelmiałra: S. Pietruszka, 


Honryk BERGSON 


POWRÓCIŁ. 
Akuszerja I choroby koblece 


DZIELNA NM 6. 
Przyjmuje od & do Ś-ej. 


Dr. E. LIBISZOOSKI 


Gdańska (Długa) 87. 
WZNOWIŁ PRZYJĘCIA. 


Ohoroby dziec) I wewnętrzne, 
godziny przyjęć od 8 do 7. 
alizee Zaś U 0-0  _ zai Pn —- iza 


Dr. med. 


Józef SZWAJCER 


akuszerja :Í «chor. kobiece. 
„ POMORSKA -7.. 
Przyjmuje od 8 do 5 po poł. 


Robotnicy! * 


Taniej niż na Piotrkowskiej, w 

toj aamej cenie jak na Starów- 

ce, poleca gotowe ubrania no- 

we i nżywane polski sklep ubrań 

R. KEMPNY, ul. Nawrot 41, 
róg KiIHńskiego. 


Kupuję 
l płacę najlepiej za brylanty 


słoto, * porły, zeby sztucãao, 
dywany i futra 


N. WARSZAWSKI 


Piotrkowska 9. 
Płacę 30t drożaj! 


kupuję 
brylanty, słoto, srebro, perły, 
dyamenty, różne zegarki, zęby 
stara t futra 
Konstantynowska X 7 
Z. MILICH, 


prawa oficyna I pietra. 


Ticctobo w diuwiiai „Praca* Frięjazd & 


edyni: w gwo- 


Weantery Kiki pu"  Felini Koniuszyńska 37," Stasio Bronacki boyss 
Czwanowa Rems: Safir Kobilańska sg4l , Kwartet Syberyjski czę 
ton 24 Olska oi or] TTE AŚ |= POWA ct. | 


Siostry Welling- 


Amerykańska sensacja! Pierwszy raz w Łodzi. 
JASKINIA ZŁOTA U" 
Dramat W 5 częściach. 
1. Klub 12. 8. W mocy apaszów. 3. Tajemniczy gołąb. 4. Detektyw na tropie. 5. Uszczęśliwieni. 
ANONS: Od wtorku 11 b. m. py ONTUS. 7, Harry Peel. , 
WA iaa a sza 


Program N: 7. 


! Jimmi! Peai 
Kim 


malara w 
powietrzu. 


Bufet czynny. 


Dyrekcja Ś, Huperman. 


Kupuję 
i płacę najlepiej za brylan- 
ty, dyamenty, perły, Stare 
złoto, srebro, zegarki, róż- 
ną biżuterją i stare zęby 
A. HERSZKORN, 


Cogielniana Jk 37, 
dia Piotrkowskloj. 


lep frontowy. 1639 


ZE a 
Znany Zakład tapicersko-meblo- 
wo-dekoracyjny 


S- GABA ŁY 


ul. Nawrot M 8. 


- Przyjmuje wszolkie obatalunki, 
 wochodząco w zakres fachu, a 
"takśe przerabia sią meble | ma- 


torace; zakładanie dekoracji. 
|" sez ppc 


KUPUJĘ: 


meble, dywany, maszyny * do 

szycia, kołdry pluszowe, fotra, 

garderóbę i sprzęty domowe. 
Płace najwyżaze ceny! 

A. WAJCHMAN, Dzielna No 19. 

MOCE Ed FTR TJ ZOZA 


A, A. A, Kupuję 


meble, dywany, garderobę, ma- 
szyny do szycia, Płacę najlepiej! 
Wainreich, Beredykta 19. _ cod; 
Solidne, szaty, 
A, Meble łóżka, LEJ 
sprzedajo Kaczorowski, Piotrkow- 


ska 85 (w podwórzu). _ 1058—5 
\ Ibert Cylke zagubił legityma- 

cje od pasaport»s, wydaną z 
fabryki L. Galera. 1744—3 
pases l-ek Muer zagubił do- 

wod ozobisty, wydany w gm. 
Charłupia,pow. Sieradzkł. 

5 ujywane 

bechsteina pianino oraz 
imna poleca: Chodkowssi. Sian- 
kiewicza 25. 17504 
Tjomański Antoni zagnbli pasz- 
+7 port rosyjski, wydany z gmi- 
ny Piekar. | 1828-53 
(GROW Jan zagubił konce- 
s se domowa, wydAt:4 w Lo 
czł us pa entu M 565,1, 1089—3 


+ oieman Izrael zszubił paszport 
, 


fimiiliny, wydany w ł.odzi. 


Y ukasiak Helena zagubiła ps- 
sznort niemiecki wydany w 
Łodal. 1746—8 
N»jwiekssy wybdr domów wim 
' majątków ziemakich, inte- 
resów handlowych i t. p. maję 
biura pośredniose  Taszycki, 
Łódń Photrkowska 90 tel. 840. 
Bydgoszcz Dworcowa 13. —16 
icwtaaoms Aaicia zagublca 
tymcsasowy dowód oaobisty, 
wydany w Łodzi, 1748—3 


Pracownia „Wan- 
l++66 Ołówna 55, II piętro, 
front, wykończa eioglinc- 
ke kostjum mk. 12,000, płaszcze 
10,000, suknie 4,000. 
rutycowana 
Potrzebna. kumarra do 
rostanrac]i, Killńskiero 115, 
scapiam Gail majer zagucit 
paszport i kaitę powołania, 
wydaną w-1920 r. przez P. K. U, 
w Łodzi, 1743 —3 
R ichard Hoppe zagubił kartą 
„LV zwolnienia, wydaną przez P. 
K. U. Łódź. 1149—3 
wiercjący paszport niemiecki, 
wydany w Łodzi, kartę urlopową 
wydaną z P. K. U. Łódź, legity- 
mację organizacji P. P. S. 1-150 
znaczków związkowych wraz z 3 
kuiążoczkami związkowe. ____ 
i korepetycji w 
Udzielam RAK | kias. 
Wólczańska 148, m. 20.- 1742—5 


Wykwalifikowani 


są poszukiwani. 
tkacze Zgłosić się Przędzal- 
alaca 16 u porijera. 3727-8 
do sprzedania 


I EE P o 

» 

Ø Place wraz z drzewami 
owocowemi, stadnię i oficynę 
drewoianą, ul. Samdomierska 65, 
Staki. 1759-—3 


2 place z oficyną 


o 2 mieszkaniach, wraz £ Ogro- 
dem owocowem | studnią z fur 
cementowych do sprzedatia alf- 
ca Spacerowa DI, Stoki. 1760—3 
EER ETE eden pokój w 
ZAMIENIĘ śródmieściu ge 
meblowauy, ne takiż bez mebli, 
Oferty pod M. 5. 88 do admini- 
gtracji „Pracy”. 
ffasióski Władysław zagubił dpe 
d wód osebisty, wydany w Łodzł. 


nedaxiar odpowiedzialny PAWEŁ URBANIAK 


p 


o dak ighas Duz 


